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I .

B urżuaz ja  m yś la ła  i myśli d o tąd ,  że celem  k o ­
biety to  dom , ro d z in a ,  m ąż , to rod ze n ie ,  ka rm ien ie  
i w y c h o w y w a n ie  dzieci,  za jęcia  tyczące  się g o s p o ­
d a r s tw a  d o m o w e g o .

Już K sen o fo n t ,  żyjący w ó w c z a s ,  k iedyto  b u r ­
żuaz ja  d o p ie r o  p o w s ta w a ła  i o rg a n iz o w a ła  się w  s ta ­
rem  ś r o d o w is k u ,  n a r y s o w a ł  g ru b y m  k o n tu re m  sw ó j  
id e a ł  kob iecy .

Lecz jeżeli ideał  ten m ó g ł  n a  p rze c ią g  kilku 
w ie k ó w  w y s ta rc z a ć  d la teg o  tylko, że o d p o w ia d a ł  
w  z u p e łn o śc i  sw ym  k w itnącym  w a ru n k o m  e k o n o ­
m icznym , to o b e c n ie  ze z m ian ą  tychże, je s t  on  ni- 
czem  w ięcej ,  jak  id e o log icznym  przeżytk iem .

Zajęc ia  o c h a ra k te rz e  czysto  g o s p o d a rc z y m ,  
a b s o r b u ją  b e z w z g lę d n ie  kob ie tę  w tedy , jeżeli s z e ­
reg i  ich s p o t r z e b o w u ją  ca łkow itą  jej ene rg ję ;  dz i­
siaj j e d n a k ż e  n a jw a żn ie jsz e  z p o d o b n y c h  prac ,  
a więc: p rzędza ,  szycie , k ra w ie c tw o ,  p ran ie ,  p ie c z e ­
nie i t. p.,  dzięk i p rze m y sło w i kap i ta l is tycznem u ,
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zesz ły  do  m in im um . T e  że p race  daw n ie j  k ażą  m ę ż­
czyźn ie  sw o im  m ajątk iem , d o c h o d a m i  u trzy m y w a ć  
ro d z in ę  i m ieć  pieczę o k o ło  jej p o trz e b  m aterja l-  
nych .

Dziś w  burżuazji  z a m o ż n e j  n ie tylko ł ą c z ą  się 
je d n o s tk i  lecz i kap i ta ły ,  b a rd z o  n a w e t  częs to  p o ­
sa g  żony  p rz e w y ż s z a  d o c h o d y  m ę ż a 1); w ś r ó d  mniej 
za m o ż n y ch  d o c h o d y  o jca  są  tak  małe, że dzieci, 
czy to  sy n o w ie ,  czy córki,  byw ają  zm u sz o n e  do  
p rac y  w  p rze m y ś le ,  n a  u rzę d ach ,  w  b an k a ch  i t. p. 
B a rd z o  też częs to  zd a rz a  się, że m ło d a  żona  m usi 
p r a c o w a ć  p o z a  d o m e m , aby  u trzym ać b u d ż e t  c o ­
dz iennych  w y d a tk ó w ,  k tó rym  d o c h ó d  m ężow sk i  
s p r o s ta ć  nie m oże . T y m  s p o s o b e m  d z iew cz ę ta  
i kob ie ty  w  m a ło m ieszczańs tw ie ,  o raz  k lasie  r o b o ­
tn iczej,  s tały  się k o n k u re n c y jn ą  siłą dla m ę żó w ,  o j ­
c ó w  i braci. E k o n o m ic z n y  ten an tagon izm , które-

’) Posag odgrywał decydującą rolę w liistorji kobiety. 
Za czasów patryjarchatu mąż kupuje żonę, ojciec której to 
obowiązany jest zwrócić otrzymaną sumę, jeśli z jakiejkol- 
wiekbądż przyczyny następuje rozw ód między małżonka­
mi i żona wraca do swej rodziny. Ten wykup należy do ko­
biety rozwiedzionej i tworzy posag, który zazwyczaj rodzi­
ce podwajają. Skoro tylko żona wnosi mężowi posag, 
przestaje być niewolnicą, którą możnaby sprzedać, wygnać, 
albo zabić. W Rzymie lub w Atenach, jeżeli mąż użył ma­
jątku żony, to rozw odząc się, czy rozchodząc z żoną, mu­
siał jej zwrócić posag, jako najważniejsze zobowiązanie 
i najpierwsze. „Niewolno korzystać z bogactw, które żona 
wniosła mężowi, — mówi jeden z urywków dzieła Eurypide­
sa—bogactwatte bowiem są to tylko przeszkody dla rozwodu.
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m u b u rż u a z ja  w o g ó le  p rz e s z k a d z a ła  u jaw n ić  się 
w  całej sw ej  sile, o g ran icza jąc  ko b ie tę  do  sfery 
c z y s to  d o m o w e j ,  ro z sz e rz a  się co raz  więcej i p o ­
w ięk sza  w  m iarę  k ap i ta l is tycznego  ro zw o ju ;  a n ta ­
g o n iz m  tenże, obe jm u je  sferę i l iberalnych  profesji  —  
m edycynę ,  s ą d o w n ic tw o ,  l iteraturę etc., gdz ie  m ęż­
czyzna  uw aż a ł  s ieb ie  za  jedynego ,  p ra w o m o c n e g o  
p rz e d s ta w ic ie la  na  za w sze .  K lasa  ro b o c z a  p ierw - 
w s z a  w p r o w a d z i ł a  log iczne k o n se k w e n c je  z w s p ó ł ­
dzia łan ia  k o b ie ty  w  p rac y  z a w o d o w e j  i zam ieniła  
ideał rzem ieś ln ika  k o b ie tę  —  g o s p o d y n ię ,  n o w y m  
ideałem  k o b ie ty — to w arz y sza  w  w a lc e  ek o n o m icz n e j  
i politycznej,  ab y  tym s p o s o b e m  p o w ię k s z y ć  ma- 
te rja lne  korzyśc i  i u ła tw ić  p ra c ę  u lżen iem  takowej.  
B u rżuaz ja  nie d o s z ła  je szcze  d o  te g o  p rze k o n an ia ,  
że jej ideał p rzeży ł  się i że w y m a g a  011 form innych, 
by  o d p o w ia d a ć  m ó g ł .  w s p ó łc z e s n e m u  ś ro d o w is k u .

Komicy wyśmiewają mężów, którzy dzięki posagowi, w pa­
dają w zależność od żon.“ Jedna figura u Plauta mówi do 
męża, który się skarżył na swoją żonę: „Wziąłeś pieniądze, 
które ci wniosła żona, a więc sprzedałeś się.“ Bogate Rzy- 
mianki niedowierzały nawet administracji mężów, mających 
pod opieką ich majątki, lecz miały oddzielnych opiekunów, 
którzy często spełniali i inne funkcje jak mówi złośliwość 
Marcjalusa. Zdrada ze strony żony prowadziła do rozw o­
du i zwrotu posagu, ale mężowie woleli zamykać oczy na 
szaleństwa swych żon, niż rozstawać się z posagiem. Rzym­
skie i Ateńskie prawa winny były karać takie żony, aby te 
zapamiętały o należnym szacunku dla męża; w Chinach ka­
rali za przeniewierstwa bambusowymi razami po piętach. P o ­
nieważ kary nie mogły pomódz do rozwodów u Rzymian
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M im oto  j e d n a k  od  p o ło w y  XIV w. 'p an ie  z b u rżu -  
zji z a p r o te s to w a ły  p rz e c iw k o  sw e m u  d o ty c h c z a s o ­
w e m u  s ta n o w is k u  o c h a rak te rz e  czysto  rodz inno -  
d o m o w y m ,  tym c ięższym , że p o s a g  rów na ł  ich pod  
w z g lę d e m  m ate r ja lnym  z m ężczyznam i.  P ow sta ły  
w ięc  ko b ie ty  p rzec iw  cz te ro śc ia n o w e j  c iasnoc ie  d o ­
m o w e g o  o g n isk a ,  a ró w n o c z e śn ie  p rzec iw  p o z b a ­
w io n e j  m o ż n o śc i  k o rz y s ta n ia  z p racy  um ysłowej; 
n a jśm ie lsz e  zażądały  s w o b o d y  w  m iłości ( p r o p a ­
g o w a n ie  w o ln e j  m iłości) ,  łą c z ą c  się z sek tam i so- 
cja l is tycznem i,  które g ło s i ły  em an cy p ac ję  kobie ty. 
F i lo zo fo w ie  i m oraliśc i sądzili naiw nie ,  że b ę d ą  m o ­
gli w s trzy m a ć  ruch  kob iecy ,  p rz e c iw s ta w iw s z y  mu 
n a jśw ię tsze  in te resy  ro d z inne ,  k tó re  w e d łu g  ich 
w s te c z n y c h  p rz e k o n a ń ,  p r z e p a d n ą  zupełn ie ,  jeśli 
k o b ie ta  p rz e s ta n ie  się z a jm o w a ć  - .drobiazgami ży­
cia d o m o w e g o ,  jak  p rzy sz y w a n ie  g u z ik ó w ,  lub  ce-

i przeniewierstwo trwało, przeto rząd, aby podnieść go­
dność męzką, dozwolił mężom, ujawniającym przeniewier­
stwo, zatrzymać część posagu: rezultatem tego było, iż nie­
którzy dlatego się żenili, że przewidywali niewierność swych 
żon, a co zatem zatrzymanie połowy wniesionego posagu. 
Jednakże kobietyjRzymskie potrafiły obejść to prawo zapi­
sując się u cenzora, jako prostytutki, do których praw o ta­
kie nie stosowało się. Liczba takich matron była tak duża, 
że w Tybrze senat nadał dekret zabraniający handlowania 
ciałem. (Tacyt—Annale Ii. 85). Przeniewierstwo ze strony 
żon wśród patrycjuszów, jak wśród arystokracji XVIII w. 
tak się rozpowszechniło, że stało się poprostu obyczajem; 
patrzyli na to przez palce, jakby to było zupełnie correct od 
dopełnieniem małżeństwa.
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ro w a n ie  sk a rp e te k .  Z d a n ie m  ich, k ob ie ta  w łaśn ie  
tem  się p o w in n a  za jm o w ać ,  ab y  m ężczyzna  m ógł 
z całą s w o b o d ą  p r a c o w a ć  na rozm a itych  po lach ,  
i u jaw nić  n a  nich w  całej o k az a ło śc i  s w ą  w y ż sz ą  
inteligencję. Ciż m ędrcy ,  g ło sz ąc  kult ro d z in y ,  je- 
dn o cz eć n ie  śp iew ali  hym ny  na cześć  kap i ta l is ty ­
cznego  p rze m y s łu ,  k tó ry  o d ry w a ją c  k ob ie tę  o d  k o ­
łysk i  dz iecka ,  od  o g n isk a  d o m o w e g o ,  p o d d a je  
ja rzm u fab rycznem u , sz k o d z ą c  tym s p o s o b e m  w ę ­
złom rod z in n y m . P a n ie  ze ś r o d o w is k a  burżuazy j-  
nego , ż ą d n e  p o s tę p u ,  z iron ją  p rzy jm ow ały  n ie d o -  
rzecne h o r o s k o p y  su ro w y ch  T ar tu fó w , a p rzy jm u ­
jąc  z ironją , nie za w ah a ły  się  iść dalej do  raz w y ­
tk n ię teg o  celu .  Jak  p a t ry c ju sz k a  s ta ro ż y tn e g o  ś w ia ­
ta lub a ry s to k ra tk a  XVIII w. k arm ien ie  i w y c h o w a ­
nie dzieci, o raz  za jęcia  g o s p o d a r s k ie  po lec iły  s łu ż ­
bie d la tego , ab y  cz as  p o św ię c ić  ca łkow ic ie  m o d n y m  
m a g az y n o m , ta len tom , z a b a w o m  —  s ło w e m , by  z o ­
s tać  sa lo n o w e m i la lkam i k ap i ta l is tycznego  św ia ta .  
P a n ie  i p a n n y  ze ś r o d o w is k a  am ery k ań sk ie j  p lu to -  
kracji d o s z ły  w  p o d o b n e j  la lkow ate j  em an c y p ac j i  
d o  g ran ic  o s ta tecznych .  O jcom  i m ężom  p o z w a la ­
ją  zb ierać  m ilony, k tó re  one  późn ie j  t rw o n ią .  O b o k  
toa le ty  z a b a w a  inna  to — w ia ro ło m s tw o .  P rz ez  nie 
chcą  z a p e w n e  p o k a z a ć  s w ą  n ieza leżność ,  o raz  chęć 
p o le p s z e n ia  rasy .  „M an ifes t  k o m u n is ty c z n y “ Ł) zw ra-

•) Manifest Saint-Simona z 1830 r. orzekł, że jego nau­
ka ma na celu—„położyć kres bezwstydnemnu handlowi, tej 
legalnej prostytucji, pod nazwą małżeństwa, stwierdzającego 
nieraz dziwaczny łącznik rozumu i głupoty, młodości i starości.
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ca uw ag ę ,  że liczne p r o c e s y  o n iez : s to so w a n iu  
się  d o  n ie w ie rn o śc i  m ałżeńsk ie j,  o raz  o d d z ie ln e m  
pożyc iu  m a łż o n k ó w ,  s łużą  jako  n ie rozs trzygn ię ty  
d o w ó d  sz ac u n k u ,  bu rżuazji  dla św ię tych  w ę z łó w  
m a łże ń s tw a ,  k tóre  p ragnę l i  socjaliści zgładzić. W tem  
sz a c u n k u  d o w ó d  d w u lic o w o śc i ,  ob łu d y .  Inaczej jest  
n ieco  w św iec ie  d ro b n e j  burżuazji ,  gdz ie  kobie ty  
p ra c u ją  b iu ro w o .  K iedy  żony  i córki za m o ż n eg o  
m ie sz cza ń s tw a ,  z m u s z o n e  zos ta ły  b rak ie m  sz u k ać  
z a ro b k u  b iu r o w e g o  i poczę ły  dla p o w ięk sze n ia  d o ­
c h o d ó w  ro d z in y  o b e jm o w a ć  p o s a d y  w  m agazynach ,  
k an to ra ch ,  b a n k a c h  etc., w ó w c z a s  p rze raz iło  to  
m ie sz cza n in a  i tak  już b o ry k a ją c e g o  się n ad  z w ią ­
zan iem  k o ń c a  z k o ń ce m  w  zw ykłych  w y d a tk a ch .  
G roz iła  mu b o w ie m  k o n k u re n c ja  siły kobiecej.  In­
te ligencja , p o d ją w s z y  się  o b r o n y  in te re só w  m ężczy ­
zny, po  n ieudane j p ró b ie  o g ła sz a ń  n iedo rzerznych  
h o r o s k o p ó w  rozm aitych  f ilozofów , k tóre  s traciły  z u ­
p e łn ą  w a r to ś ć  w śró d  d a m  b oga tych ,  p o s ta n o w iła  
więcej ich nie s łu c h a ć  —  lecz p o w o ła ć  się na n a u ­
kę. B e zw z g lęd n ie  n a u k o w e m i  d o w o d a m i  n ie m o -  
żl iw em i do zb ic ia  p rzekonyw a li ,  że kob ie ta  nie m o ­
że p r a c o w a ć  p o z a  d o m em , nie p o w in n a  w y s tę p o ­
w a ć  z k o ła  t ro sk  ro d z in n y c h ,  jeśli n iechce się 
sp rze c iw ia ć  p r a w o m  p rz y ro d y  i historji; z z a d o w o ­
len iem  n ie jak iem  tw ierdzili ,  że kob ie ta  jes t  n iższem  
s tw o rze n iem ,  n ie zd a tn em  d la  po jęc ia  w yższe j ,  u m y ­
s ło w e j  k u l tu ry ,  że n iepotraf i  s ię  skupić ,  w y k a ­
zać ene rg ję  i b y s t r o ś ć ,  k tó rych  to w y m ag a ją  
p ro fe s je ,  w  jak ich  k o b ie ta  p o s ta n o w i ła  zo s tać  dla
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m ężczyzny  siłą k o n k u ren c y jn ą .  Jej m ó z g  m nie j­
szy, mniej c ięższy  i z łożony  niż m ęzki, to  „m ózg  
d z ie c k a “; jej m u sk u ły  nie p o s ia d a ją  d o s ta teczne j  
siły  d o  walki,  ca ły  za ś  k ośc iow y ,  m u sku la rny  
i n e r w o w y  sys tem , s k a z u ją  ją  n a  zajęcia o c h a ­
rak te rze  czys to  d o m o w y m , ca łą  jej o rgan izac ją  
n a tu ra  p rzeznaczy ła  k o b ie tę  za n iew o ln icę  m ęż­
czyzny. H is to r ja  św ie tn ie  s tw ie rd z a ła  te u l t r a -n a u -  
k o w e  p raw d y .  F ilozofow ie  i h is to rycy  p r z e k o n y ­
wali nas ,  że w e d łu g  p rzesz ło śc i ,  kob ie ta  z a w sze  
i w sz ę d z ie  p ro w a d z i ła  życie zam kn ię te ,  d o m o w e ,  
a jeżeli ta k ą  była jej rola,  to  p o w in n a  i n ad a l  ta ­
kąż  zos tać .  P rz e d e w sz y s tk ie m  tak  się z a p a t ry w a ł  
na  kw est ję  k o b ie c ą  A u g u s t  C om te ,  g łę b o k o  m y ­
ślący filozof burżuazji .  L o m b r o s o ,  zn a n y  uczony  
z ca łą  p o w a g ą  d o w o d z i ł ,  że s ta ty s ty k a  o g ó lna  
s tw ie rd z i ła  n iż szo ść  organizac ji  kob iece j ,  p o n ie w a ż  
l iczba p r z e s tę p s tw  u czyn ionych  p rzez  k o b ie tę  n iż ­
sz ą  je s t  o d  liczby, p rzy p a d a ją ce j  na  m ężczyzn; je ­
śli je d n ak  m ó w i się o l iczbach,  s z k o d a ,  że z a p o ­
m nia ł,  iż l iczba  np. o b łę d ó w ,  tak  u kob ie t ,  jak  i m ęż­
czyzn je s t  j e d n a k o w a .

T a k  w ięc  m oral iśc i ,  f iz jo lo g o w ie ,  an a to m iśc i  
h is to rycy  i s ta ty s ty k a  ogó lna ,  skaza li  k o b ie tę  na 
n ie w o ln ic tw o  o g n isk a  d o m o w e g o .
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M o r g a n  inni a n t ro p o lo d z y ,  roze jrzaw szy  się 
w  p o g lą d a c h  h is to ry k ó w  i f i lozofów  na kw es t ję  k o ­
b iecą  w  p rze sz ło śc i ,  orzekli,  że w sz ę d z ie  d o  c z a ­
s ó w  pa try ja rch a tu ,  w  jak ich  to  ż o n a  była p o d d a n k ą  
m ęża ,  p a n o w a ł  m a try jarcha t ,  o d d a ją c y  p ie rw s z e  m ie j­
sce  k o b ie c ie  w  rodzin ie .  P o  g rec k u  m ó w io n o  
SeorcoTiva, co  o zn a cz a ło  pan i d o m u  (u S p a r ta n ó w ) ,  
a lb o  Sajiap =  p o k o n a n a ,  (to os ta tn ie  znaczen ie  
p o ja w ia ło  się  u ró żn y c h  G re k ó w ) .  H om er  w  O d y ­
sei d la  sc h a ra k te ry z o w a n ia  N auzak ii  m ów i,  że ona  
je s t  d z ie w c z y n ą  n ie zw y cięż o n ą ,  b e z  m ęża ,  bez  p a ­
na. T e  s ta ro ż y tn e  p o jęc ia  za ch o w a ły  się  w  w y ra ­
żen iu  f ra n cu sk iem  „le jo u g  de 1’h y m e n “ .

H eziod  w  p rze c iw ie ń s tw ie  do  H o m era  da je  c e n ­
ne ś w ia d e c tw a  m a try jarcha tu .  W  R o b a ta ch  i dn iach  
m ów i on (V, 1 2 9 —  130), że n a w e t  100-letni m ę ż ­
czyzna  z a m ie szk iw a ł  p rzy  sw ej ro zu m n e j  m atce  —  
xełi-v7j, d o s ta w a ł  od  niej u trzym an ie  n iby  d o r o s łe  
dz iecko .  Z n a c z y  się w te d y  nie ko b ie ta ,  a m ężczy -

I I .
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z n a  m ia ł  „ m ó zg  dz iec in n y “ - w sz y s tk o  zaś  mówi, 
że k o b ie ta  w cześn ie j  od  m ężczyzny  sy m b o l izo w a ła  
w  p rym ityw nych  w ierzen iacli  b ó s tw a  Egiptu, Indji, 
Azji i Grecji ,  zaś  p ie rw sz e  z d o b y c z e  z za k resu  a r ­
ty s ty cz n eg o  i rzem ios ł ,  z w yją tk iem  o b ro b ie ń  ma- 
te r ja łów , b y w a iy  p o ś w ię c a n e  bog in iom , a nie b o ż ­
kom . W  Grecji  p rze d  A po linem  trzy c h ó r y — ( p ie r ­
w o tn a  ich liczba)  u w a ż a n o  za b o g in ie  poezji ,  m u ­
zyki i tańca .  Izyda ,  „bog in i  z b ó ż “ i D em e tra  —  
p r a w o d a w c z y n i ,  p ie rw sz e  nauczyły  E g ipc jan  i G re ­
k ó w ,  jak  u p ra w ia ć  p sz en ic ę ,  jęczm ień, o raz  o d u ­
czy ły  ich lu d o ż e rs tw a .

D o  c z a s ó w  patry jarcha tu ,  ad akże  w  c z asach  T a -  
cy to w sk ich  u G e rm a n ó w ,  k o b ie ta  d o  p e w n e g o  s t o ­
p n ia  b y ła  i s to tą  świętą. M ą d ro ś ć  i za b ie g l iw o ść  n a ­
d a w a ły  jej ten  ch a rak te r  św ię tośc i .  Czy  należy z te ­
go  w n io s k o w a ć ,  że ta k a  w y ż sz o ść  u m ysłow a ,  u w y ­
d a tn io n a  w p ie rw o tn e m  ek o n o m icz n em  ś r o d o w is k u ,  
je s t  z jaw isk iem  n o rm a ln em ?

B ą d ź  co  b ą d ź  m o ż n a  tw ie rdz ić ,  że ż y w o tn o ść  
k o b ie t  w ię k sz ą  je s t  od  ży w otnośc i  mężczyzn. T o ­
w a rz y s tw a  u b e z p ie c z e ń  w  S tan ach  Z jed n o czo n y c h ,  
w  Anglii i H olandji,  k tó re  o p ie ra ją  sw e  ob liczen ia  
nie n a  n ie d o rz e c z n o śc ia c h  „ludzi r o z u m n y c h “ lecz na 
tab licach , w y k az u jąc y ch  śm ier te lność ,  w y d a ją  k o b iec ie  
d o ż y w o c ie  m n ie jsz e  o d  renty , udzie lanej ,  m ężczyźnie  
b o w ie m  p o s ia d a  k o b ie ta  m niej sz an s  co d o  śm ierci.

Dla p rzy k ład u  p o d a je m y  tab licę  w y p łac a ln o śc i  
d o ż y w o c ia  o d  1 ,000 fr. w y d a n e g o  przez T o w a rz .  
U b e z p .  na  życie w  A m eryce  i Holandji .
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Tow. New-Jork Tow. Niderlandzki
Wiek Mężczyzn Kobiet Mężczyzn Kobiet

fr. s. fr. s. fr. s. fr. s.
50 lat 76,47 69,57 76,80 73,60
60  „ 97,24 88,03 98,50 93,50
70 „ 134,31 122,48 142,00 136,70
80  „ 183,95 168,00 222,70 211,70

M o g ą  p o w ie d z ie ć  na  to: m ężczyzna ,  m ający 
więcej s ty c zn o śc i  z o to c ze n iem  niż kob ie ta ,  b a r ­
dziej b y w a  n a ra ż o n y m  na w y p a d e k  śm ierci,  aniżeli 
kob ie ta ,  s tą d  ż y w o tn o ś ć  o rg a n iz m ó w , ich s i ła  nie 
u d o w a d n ia  w ięk szy c h  sz a n s  egzystenc ji .

F ra n cu z k ie  T o w .  U b ez p .  nie ro b ią  żadnej r ó ­
żn icy  w  w y p ła c a n iu  d o ż y w o c ia  m iędzy  kob ie tam i 
a m ężczyznam i,  a to  z p o w o d u  b a r d z o  małej renty, 
k tó ra  p r z y p a d a  na 1000 fr.

Wiek fr. c.

50 lat 64 20
60 V 80 80
70 118 50
80 143 70

T y m  s p o s o b e m  m ają  T o w .  o g ro m n y  d o c h ó d .  
S p is  lu d n o śc i  o d p o w ie  zaś ,  że  w  ża d n y m  k r a ­

ju n ie m a  ró w n e j  ilości m iędzy  kob ie tam i,  a m ę ż ­
czyznam i:

W  Belgji na  1000 m ężczyzn  jes t 1005 k ob ie t
W  Francji  „ „ „ „ 1014 „
W  Anglji „ „ „ „ 1062
W  Szkocji  „ „ „ 1071
W  N o rw e g ji  „ „ „ „ 1091
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W  tych je d n a k  k ra jach  z w iększą  lu d n o śc ią  k o ­
b ie cą  niż m ęzką ,  ro d z i  s ię  znaczn ie  więcej c h ł o p ­
ców ; w o g ó le  w  E u ro p ie  Z achodn ie j  na  1000 d z i e w ­
cząt rodzi  się  od  1040 do  1060 c h ło p c ó w ,  lecz je ­
śli m im o tak  znacz n eg o  p rzy ro s tu  n o w o n a r o d z o ­
nych c h ł o p c ó w  żyje więcej dz iew cząt ,  to  t rzeba  tło- 
m aczyć  to w ię k s z ą  śm ier te ln o śc ią  ch ło p có w -  T u ta j  
śm ie r te ln o śc i  tej n ie d a  się  w y tło m a cz y ć  jak iem iś  w y ­
p a d k a m i,  p r z y p a d a  o n a  bow iem  na  p ie rw sz e  d w a  
lata n o w o ro d k a .  C h o r o b y  dziecięce, z w yjątk iem  
dyfterytu i ko k lu sz u ,  g u b ią  więcej c h ło p c ó w  niż 
d z iew czą t .  D o  p ią tego  ro k u  o rg an iz m  c h ło p c ó w  
s ła b sz y  od  d z iew cz ęc eg o ;  w  innych o k re sa c h  w ie ­
k u — z w y ją tk iem  m iędzy  10 a 15-ym rok iem  śm ie r ­
te ln o ść  m ężczyzn  p rz e w y ż sz a  śm ie r te ln o ść  kobie t .  
S iła  w ię k s z a  ż y w o tn a  kob ie ty  w y s tę p u je  rów nież  
i w  tern, że jej o rgan izm  łatwiej w y leczyć niż m ęz- 
ki. G. Iryb— d y rek to r  s a n a to r ju m  w  H aendaye ,  gdz ie  
zazw yczaj  w y sy ła ją  dzieci o d  3 — 14 lat z P a ry ż a  
c ie rp iąc y ch  n a  n ie d o k rw is to ść ,  począ tek  tube rk .  
rach ityzm  etc., d o w o d z i ,  że rozw in ięc ie  klatki p ie r ­
s iow e j ,  w a g a ,  w zro s t ,  w ięk sze  s ą  u dz iew cz ą t  niż 
u c h ło p c ó w ,  n ie raz  d w a  razy  w ięk sze ,  a częs to  
i je sz c z e  w ięcej .  D y re k to ro w ie  innych  sana t .  k o n ­
s ta tow al i  ró w n ie ż  to  sam o .  (Bulle tin  rad ical n r .  81 
1903 r.). K o b ie ta  więc p o s ia d a  d a lek o  więcej sił 
ży w o tn y c h  niż m ężczyzna.  G. Loizel ro zp a try w a ł ,  
czy istn ieje  to  już  w  e m is jo n a ln em  życiu i z jakiej 
p rzyczyny .  O  rezu lta tach  sw o ich  b a d a ń  p o w ia d o ­
m ił  T o w a r z y s tw o  B io lo g ic zn e  w  P a ry żu ,  k tó re
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o p u b l ik o w a ło  je w  s w o im  b iu le ty n ie— 1903 r., 6 li­
s to p a d a .

G. Loizel używ a ł  do  sw y ch  b a d a ń  792 p o r ó ­
w n a ń  m iar  i w ag ,  z ro b io n y c h  p rzez  p. L egou , n ad  
p ło d a m i  paryzk ie j  kliniki „ M a te rn i té “ . S k łada jąc  
ś r e d n ią  w a g ę  3 -ch ,  4 -ch ,  5-cio  i 6 -m ie s ięc zn y c h  
z a ro d k ó w ,  o t rzym uje  on  n a s tę p u ją c e  cyfry:

Męzki Żeński Różnica
rodzaj rodzaj Grammy Na korz.

Grammy Grammy mężczyzn

W a g a  o g ó ln a 1908.18 1708.11 200.07
Nerki 16.87 17.19 0.32 ko b .

5.15 6.43 1.28 »
W ą t r o b a 88.35 96.31 7.96 ł!
Ś ledz iona 2.59 2.38 0.21 męż.
Serce 10.97 12.60 1.63 )}
P łuca 47.29 44.62 2.67 V

M ó zg 236.94 235.17 1.77 »

L iczby  te  już  w s k a z u ją  n a m - - m ó w i Loizel —
p rze w y ż k ę  na ko rzyść  p ło d u  k o b ie c e g o  dla nerek.
w ą t ro b y  i se rca .

T a  p rz e w y ż k a  tern d z iw n ie jsza ,  że o g ó ln a  w a ­
g a  u z a ro d k ó w  m ęzk ich  w ięk sza  niż u rodza ju  ż e ń ­
sk iego .

Z e s ta w iw sz y  w a g ę  ca łego  ciała z w a g ą  w ięcej 
c ięższych  o rg a n ó w ,  o t r z y m a m y  s to s u n e k  p r o p o r ­
c jona lny , m ó w ią cy  je d n a k  na k o rzy ść  kobiet.

K w estja kob ieca . 2
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Męzki Żeński rodzaj
Śledz iona  je s t  736 cz ęśc ią  całej w ag i 718 części.
P łu c a  „ 40 „ „ „ 38
M ó z g  „ 8 ,  „ „ 7 „

T y m  s p o s o b e m  o rg a n y  z b a d a n e ,  a w  tej licz­
bie i m ózg , a b s o lu tn ie  lub  s to s u n k o w o  byw ją  cięż­
sze  u z a r o d k ó w  ro d za ju  żeńsk iego .  P. Loiazel z b a ­
d a ł  rów n ież  s to s u n e k  w ag i ró żn y c h  o r g a n ó w  do 
w a g i  całej w e d łu g  m iary  z a ro d k ó w .  P o d a ł  tablicę,
z k tórej u d z ie la  cyfr, do tyczących  m ózgu:

Waga ogólna Stosunek wagi
Mężczyzn Kobiet mózgu do całego ciała

Waga Grammy Grammy Mężcz. Kobiet

3 m iesięczne  58.33 65 .96 i
6.5

i
7.

4 „ 167.25 182.58 1
7.3

1
6.6

5 „ 336 .33 295 .00 1
7.6

1
7.5

6 „ 731 ,50 636 .00 1
&3

1
7.3

W a g a  m ęzk iego  z a ro d k a ,  k tóry  jest m n ie jszy
o d  w ag i że ń sk ie g o  w m iesiącu  trzecim, k iedy  ro ­
dzaj, co ty lko u jaw nił  się ,  od  4 -go  m ies iąca ,  w zras ta  
szybcie j  i s to s u n e k  w ag i  m ó z g u  d o  ciała ca łego  
z a w sz e  zos ta je  w iększy ,  a w ięc  na  k o rzy ść  kobie t .

W o g ó l e — m ó w i Loiazel —  w szy s tk ie  o rg an y  do 
m ies iąca  4 - g o  c ięższe  s ą  u ro d za ju  że ń sk ie g o  niż 
u m ęzk iego ; dalej je s t  p rz e w a g a  n a  s tronę  rodza ju  
m ę zk iego  w a g i  płuc , zaś  o rgany , d a tyczące  n a jw a ­
żn iejszych  funkcji  życ iow ych ,  jak  np.  s e rc o w e  b y ­
w a ją  c ięższe  u k o b ie t  niż u m ężczyzn , r ó w n ie ż  o r -
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g an y ,  s łu ż ą c e  je d n o s tc e  d la  jej em is jona lnego  życia, 
s ą  u k o b ie t  ro zw in ię te  silniej. Z w ró c iw sz y  u w a g ę  
i na  to , że różn ica  n a  korzyść  z a r o d k ó w  rodza ju  
żeń sk ie g o ,  szczegó ln ie j  d u ż ą  je s t  p rzy  w ątrob ie ,  
se rcu ,  org . n a d n e r k o w y c h  i n e rkach ,  to m oż em y  
w y w n io s k o w a ć ,  iż w ię k s z o ś ć  ż y w o tn o ś c i  o rg a n i ­
z m ó w  żeńsk ich ,  za leży od  tego ,  że s ą  więcej z d r o w -  
szem i i b a rd z ie j  w y k o ń c z o n e m i x).

') Badania nad mrówkami i pszczołami wykazały, że 
z najmniej złożonych jajeczek, czyli z najprostszych rodzą 
się samcy, z więcej złożonych samice i robotnice.
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L e p sz a  o rg an iz ac ja  kobiety , k tó rą  to  p o s ia d a  
z natury  i k tó ra  przez  to daje  kob iec ie  w ięcej sz an s  
życ iow ych , t ło m ac zy  s ię  n a jp ra w d o p o d o b n ie j  tyle 
w a ż n ą  rolą, jak  w y d a w a n ie  p o to m s tw a ,  ro lą  ciężką 
i d a lek o  więcej n iszczącą ,  niż m ężczyzny , o g ra n i­
cza jącego  s ię  ty lko d o  ak tu  za p łodn ien ia ,  gdy  ty m ­
cz asem  funkcja  kob ie ty  od  tego  ak tu  d o p ie ro  się 
zaczyna  i t rw a  przez d łu g ie  m ies iące  b rzem iennośc i ,  
a n as tęp n ie  i p o  u ro d ze n iu  dz iecka.  U  dz ik ich  m at­
ki k arm ią  dzieci p ie rs ią  p rze z  lat dw a ,  czasem  d łu ­
żej. W ś r ó d  zw ie rzą t  częs to  sam iec  życiem płaci 
s w ą  b e z p ło d n o ś ć  —  p sz c z o ły  w y p ę d z a ją  n ie p o trze ­
bnych .

Życie b a r b a rz y ń c ó w  p o zw a la  k o b iec ie  ro z w in ą ć  
in te ligencję w y ż sz ą ,  w ro d z o n ą .  T u ta j  każdy  rodzaj 
m a  w łasn y  spec ja lny  zak res ;  za cz y n a  się p o d z ia ł  
p racy .

M ę żc zy zn a  w oju je ,  p o lu je  i w y p o c z y w a  —  m ó ­
w i A u s tra lc zy k — są d z ą c  s łuszn ie ,  że w sz y s tk o  resz te  
do ty c zą ce  życia , z n a jd u je  się  w  rękach  kobie ty ,
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k tó re j  o b o w ią z k i  w łaśn ie  p o m a g a ją  do  rozw in ięc ia  
u m y s ło w o ś c i .  K ob ie ta  rządzi w o g ó le  d o m e m , gdzie  
n ie raz  m ie sz k a  ko ło  100 ludzi,  o n a  szyje u b ran ia  
ze sk ó r  i innych  p ry m ity w n y c h  m ater ja łów , d o g lą ­
da  o g rodu ,  za jm uje  się  h o d o w lą  b y d ła ,  p rz y g o to ­
w u je  p rz e d m io ty  do  c o d z ie n n e g o  użytku. R o z p o ­
r z ą d z a  w sz y s tk ie m  i jak  s k a n d y n a w sk ie  Walkirje ,  
a lb o  g rec k ie  K ew y  do  o k re su  H o m e ro w sk ie g o ,  o d ­
p r o w a d z a  b o jo w n ik a  na  pole w alk i ,  p o m a g a  mu 
w  czas ie  b i tw y ,  op ieku je  się  rannym i.  P c m o c  k o ­
b ie ca  w e d łu g  T ac y ta  w  takiej była cenie, że b a r ­
b arzyńcy ,  p o w s ta w s z y  p rze c iw  W e s p a z ja n o w i ,  ża ­
łow ali  rzym sk ich  żołnierzy, p o n ie w a ż  k o b ie ty  nie 
o d p r o w a d z a ły  ich n a  w o jnę .  P la to n  zna jący  b a r d z o  
w ie le  z zam ierzchłej p rze sz ło śc i  p o d  w zg lę d em  o b y ­
cza jow ym ; każe  k o b ie to m  uczes tn iczyć  w  b i tw a c h  
w  sw ej „R esp u b l ice " .

T e  w ie lo rak ie  z a k re sy  dz ia ła lnośc i  kobiece j,  
zm u szą ły  k o b ie tę  do  m yślen ia ,  ob liczać ,  troszczyć  
się o jutro, p rz e w id y w a ć ,  co m u s ia ło  w p ły w a ć  na 
ro zw ó j inteligencji.

R óżn ica  c z aszek  kob iece j  i m ęzkie j w ś r ó d  dz i­
kich jest b a r d z o  mała, jak  b a d a n ia  w ykaza ły .

D la  b a rb a rz y ń c a  m ało  t ro sk l iw e g o ,  p rz e w id u ją c e ­
go , ko b ie ta  je s t  ja k iem ś  c u d o w n e m  z jaw isk iem  o p ie -  
ku jącem  się  n im  od  d z iec iń s tw a  do  śmierci.

U ludzi p ie rw o tn y c h ,  w ie rz en ia  p o w s ta ją  z w r a ­
żeń  życia p o w sz e d n ie g o ,  s tą d  to  m ężczyzna  z m u ­
s z o n y m  b y ł  d o  u b ó s tw ia n ia  kobie ty .  D o ść  w s p o ­
m nieć  z w ie rzeń  g reck ich  Matpai, p o  łac in ie  P a r -
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cae —  los, k tó ry  b y ł  m ia rą  p rzy  podzia le  z d o ­
byczy.

Jeśli  od rzu c im y  z p rze b o g a te j ,  poe tyczne j  mi- 
to logji  G re k ó w  w sze lk ie  sy m b o l icz n e  i a llegory- 
czne i m is tyczne  nalec ia łości,  k tórem i, f i lozofo­
w ie  i poec i  k lasycznej  i A leksandry jsk ie j  ep o k i  tak 
obciążyli  i obm ota l i  ją, a k tó re  n iem ieccy  m ito lo g o ­
w ie ,  a za n iem i f rancuzcy  i an g ie lscy  d o p ro w a d z i l i  
d o  jakich tak ich  fak tycznych  p r a w d — ujrzym y w t e ­
dy, jak im  cen n y m  zaby tk iem  je s t  taka  mito logja , 
ja k o  d o w ó d  o b y c z a jó w  p rze d h is to rycznych ,  p rz e ­
ch o w u ją cy  pam ięć  o zw ycza jach ,  k tóre  a n t ro p o lo ­
dzy w id z ą  ja k b y  n o w o z r o d z o n e  u b a rb a rz y ń c ó w  
Afryki i N o w y c h  ziem. S ta roży tne  g reck ie  myty d a ­
ją  nam  p o ję c ie  o s to p n iu  inteligencji kobiece j  
i m ęzkiej,  do  c z a s ó w  p a t ry ja rch a ln y ch .  Z e u s  „bóg  
o j c ó w “, jak  g o  p rze zw a ł  H om er,  H ez iod  i Esch i l le s  
w y p ę d z iw s z y  b og in ie  z O lim pu ,  w p ro w a d z i ł  tam 
patry jarcha t,  k tóry  w  w ielu  już  p o k o le n ia c h  p a n o w a ł  
na  ziemi; św ię te  n ieb o  z a w sze  je s t  odb ic iem  z w y ­
cz a jó w  m iędzy  ludźm i p o w s ta jąc y ch .  Z eu s  um ie ją ­
cy jak k aż d y  dziki r o z p o r z ą d z a ć  s i łą  p i ę ś c i !) p rz e ­
ch w a la ł  s ię  s w o ją  n a jw y ż sz ą  m o c ą  m iędzy  b o g a ­
mi i d la  trzy m an ia  tych  os ta tn ich  w  ryzie, miał 
d w ó ch  p o m o c n ik ó w  Siłę  i U cisk ,  z a w sze  g o tow ych  
s łużyć n iew o ln iczo  s w e m u  pan u .  Ale on by ł z a m a -  
ło  in te ligen tny ,  by  m óg ł za s tą p ić  rozum  kob iecy

Ł) Ujada XV, 298.
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w łasn y m ,  w  rzą d zen iu  d o m e m  i rodziną ,  p rze to ,  
j a k  m ów i H ez iod ,  p o ją ł  za  żonę  M etis  „na jm ędrszą ,  
m iędzy  ludźm i i b o g a m i“ .

A by p o z y s k a ć  m ę z tw o  n ieprzy jac ie la ,  ba rba rzy -  
n iec  p o że ra  se rce  przeciw nika ;  to  s a m o  uczynił Zeus ,  
p o łk n ą w s z y  M etis ,  ab y  p o s ią ść  p rzym ioty  żony 
sw ej ,  w ięc  chy tro ść ,  d o b r o ć  i m ą d ro ś ć  ’). Lecz
p rz y sw o je n ie  s o b ie  tych p rz y m io tó w  w y m a g a ło  w i­
docz n ie  d u ż o  czasu,  jak  to  m o ż n a  w n io s k o w a ć
z d o ść  w e s o łe g o  zajśc ia , a w p ro w a d z o n e g o  przez 
P ro m o te u s z a .  Z ab iw sz y  p e w n e g o  razu o g ro m n e g o  
w ołu ,  on  na  je d n o  m ie jsce  złoży ł m ięso  i przykry ł 
s k ó r ą ,  k ła d ąc  zw ie rzchu  w n ę trz n o śc i ,  w  m ie jsce  
d rug ie  z łoży ł kośc i ,  sp ry tn ie  kryjąc je sad łem .
„Źle p o d z ie l i łe ś— p o w ied z ia ł  mu „o jc iec  b o g ó w  i lu­
d z i“ .— N a js ła w n ie js z y  Z eusie ,  na jpo tężn ie jszy  z b o ­
g ó w ,  w y b ie rz  so b ie  tę część ,  k tó rą  ci m ą d ro ść
tw o ja  w sk a ż e  —  o d rze k ł  m u P ro m o te u sz .  —  W ted y  
w łaśc ic ie l  n ieb ios ,  idąc  za g ło se m  sm a k o sz a ,  wziął 
w  ręc e  k a w a łe k  s a d ła  p rzy  ogó lnym  śm iechu  b o ­
g ó w  O lim pu .  M o c n o  by ł zm ar tw iony  u jrzaw szy  k o ­
ści ( T e o g o n ja  535). Z a b a w n e  to  zd a rzen ie  d la tego  
ty lko m o g ło  się  s tać  na O lim pie ,  że w ś r ó d  ludzi 
p o d o b n ie ż  c h c ia n o  d o w ie ś ć  ojcu, że nie je s t  w  s ta ­
nie on  sw o im  ro zu m e m  zam ien ić  m a tk ę  w  d o m o -  
w em  o g n isk u  i jego  s p r a w a c h .

') Trzy te przymioty były u starożytnych przypisywane 
tylko kobiecie.
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T o  w y ż s z e  s ta n o w is k o  w  ro d z in ie  i ogóle ,  ja ­
kie z d o b y ł  so b ie  p rz e m o c ą  m ężc zy z n a  je d n o c z e śn ie  
z m u s i ło  g o  do  dz ia łań  u m y s ło w y c h  coraz  to  więcej 
m n o g o ś c ią  s p r a w  ro zszerza jących  je g o  w iedzę .  K o ­
bie ta ,  s c h o d z ą c  na  p la n  drugi,  o b a rd z o  c iasnych  
ram a ch  ro d z in n y c h ,  nie m a jąca  żadne j  lub b a r d z o  
m a łą  s ty c z n o ść  że św ia tem  na zew nątrz ,  pow oli  
zupe łn ie  zo s ta ła  o d s u n ię tą  o d  na leżnego  i jej r o z ­
w oju .  I jeżeli m im o to  t rw a ł  ew o luc jon izm  myśli 
kob iece j ,  by ło  to p rzy czy n ą  o b c o w a n ia  z m ężczy ­
zną, p rzy c zy n ą  jego  w p ły w ó w .  W ia d o m o  bo w iem ,  
co m ó w i D arw in  —  jest  o d d z ia ły w a n ie  w za jem ne  
i j e d n a k o w e  w  każdej  rodz in ie  s s a k ó w  ]). O d d z ia ­
ły w an ie  to b y w a  tak  ze s t ro n y  z łych , jak  i d o b ry ch  
s t r o n 2). Jeśli k o b ie ta  sk o rz y s ta ła  z p o s tę p u  u m y ­
s ło w e g o ,  k tó ry  czynił m ężczyzna , to ro zw ó j  tego  
o s ta tn ie g o  b y ł  w s t r z y m y w a n y  m ałym , p ra w ie  ż a ­
dnym  ro zw o je m  m ó z g u  kobie ty ,  czego  w ła ś n ie  
m ężc zy z n a  sam  był p o w o d e m .  H o d o w c y  s ta ra ją  
się o d o b ó r  ro d z a jó w  d o sk o n a ły .  Co d o  ludzi, 
m o ż n a  p o w ie d z ie ć  ro z w ó j  był u trzy m y w a n y  przez  
je d e n  rodza j męzki, a  je g o  e w o lu c ja  w s tr z y m a n ą  
p rz e z  tenże  w łaśn ie .  M ężc zy zn a ,  o d s u w a ją c  kob ie tę  
n a  p lan  drugi,  a w y s u w a ją c  s ieb ie  w sz ę d z ie  i w e  
w szy s tk iem ,  s tw orzy ł  z kob ie ty  typ  reakcyjne j siły

*) O pochodzeniu pierw, człowieka. Darwin. D obór ro- 
rodzajów VIII i IX.

2) Zdanie zbyt krańcowe, przez ciąg bowiem dziejów, 
mieliśmy wiele kobiet rozumnych. (P rzyp . łfom .).
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ludzk iego  p o s tę p u .  W ś r ó d  b a r b a rz y ń c ó w  u m y -  
s ło w o ść  je d n o s te k  sz ła  b ez u s ta n n ie  d la teg o  tylko, 
że k o b ie ty  n a ró w n i  z m ężczyznam i z ca łą  s w o ­
b o d ą  u jaw nia ły  s w o ją  inteligencję, w sp ó łd z ia ła ją c  
z m ężczyznam i w  ro zw o ju  in d y w id u ó w ,  w s p ó łd z ia ­
ła jąc  w e  w szy s tk iem .  C yw ilizacja  w sp ó łd z ia ła n ie  
to  sk ruszy ła .  T a k a  za s ty g ło ść  Chin  t łom aczyć  
się daje z w y ro d n ie n ie m  kobte ty .  T a m  to doszli  
d o  w y k rę c a n ia  nóg , by  z k o b ie ty  uczynić k o m p le ­
tn ą  n iew o ln icę .  A E u ro p a ?  T a  ró w n ież  wiele  u tra ­
ciła przez  reakcy jny  typ k o b iecy ,  bo  m im o p o s tę ­
pu  d w ó c h  o s ta tn ic h  tysięcy  lat, czy to  p o d  w z g lę ­
d e m  nauki, czy  zd o b y c z y  m aterja lnych , tw ie rdz ić  
n ie p o d o b n a ,  ab y  m ó z g  eu ro p e jcz y k a  w s p ó łc z e s n e ­
go , co  d o  p o ję tn o śc i  sw ej ,  p rz e w y ż s z a ł  g re k a  
z ep o k i  k la sycznej o d  VII do  IX w. p rze d  C h ry ­
stu sem .

Z a p e w n e ,  że np. H ugo , V ictor Zola  i t. p. p o ­
siedli w iele w ia d o m o śc i ,  o k tó rych  ani Esch i les ,  
A n ax a g o ra s ,  P r o ta g o r a s  lub A rys tok les  nic nie w ie ­
dzieli, n ie w y n ik a  z te g o  je dnak ,  by  w y o b ra ź n ia  
i u m y s ł  p ie rw szych  m ia ł  być b o g a tszy m ,  ja śn ie j­
szym  i dalej pa t rz ąc y m  niż tych G re k ó w ,  k tórzy  
s tw orzy li  św ie tn ą  e p o k ę  n a u k  m a tem atycznych ,  ich 
ro zk w itu ,  ro z k w itu  filozofii, li teratury  i s z tu k  p ię ­
kn y ch  — e p o k ę  n a jz n a k o m itsz ą  w  historyi,  r o z m a ­
chem  myśli, jej su b te ln ą ,  p a r a d o k s a ln ą  sofistykę.

I ó w c z e s n a  filozofia za jm ow ała  się p ie rw ia s t ­
k iem  w sze ch b y tu ,  acz  G re cy  z Małej Azji, czy
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Grecji,  k ilka w ie k ó w  za ledw ie  pozby li  się b a r b a ­
rzy ń sk ie g o  ok resu .

W iele  m o ż n a b y  dać  p rz y k ła d ó w  w strzy m a n ia  
u m y s ło w e g o  ro z w o ju  cz łow ieka ,  na jg łów n ie jszym  
je d n ak ,  to n ie w o ln ic z o ść  kobie ty .
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P rz e m y s ł  k ap i ta l is ty c zn y  za jm ujący  p ie rw s z o ­
rzę d n e  znaczen ie  w  p ra c y  k o b iece j  o za k res ie  d o ­
m o w y m , o tw o rzy ł  w ro ta  d la  k o b ie ty  w  p r z e d s ię ­
b io r s tw a c h ,  k a n to ra c h  etc., by  o t rz y m a ć  tan ią  siłę 
ro b o cz ą .  P o t rz e b y  kapi ta l izm u sił  in te ligen tnych , 
kaza ły  z a p o m n ie ć  o dew iz ie  „czytać , p isać  i r a c h o ­
w a ć “ , o t  co  p o w in n a  um ieć ty lko kob ie ta .  K ap i­
ta lizm z a ż ą d a ł ,  ab y  d z iew cz ę to m ,  ró w n ie ż  ja k  c h ł o p ­
com  u d z ie la n o  nauk . O tw o rz o n o  w ięc  k o b ie to m  u n i ­
w ersy te t .  W  z a k ła d a c h  n a u k o w y c h  w yższych ,  d o ­
w io d ły  k o b ie ty ,  że ich u m y s ł  „ d z ie c in n y m “ nie 
jest, lecz m o ż e  s ta n ą ć  n a  ró w n i  z m ęzk im . — 
N auk i  m a tem a ty c zn e ,  n a s tę p n ie  e k s p e ry m e n ta ln e  — 
geo m etra ,  m e c h a n ik a — fizjo logja,  f izyka, ch e m ja  e tc .  
były  n ie jako  p e w n ą  m ia rą  m o ż n o śc i  ro z w o ju  k o ­
b ie ce g o .  I o b e c n ie  w  A m eryce  i E u ro p ie ,  sze reg i  
k o b ie t  idą  n a ró w n i  z m ę żc zy z n am i m im o różnicy  
w  w y c h o w y w a n iu  p o c z ą tk o w e m ,  n ieum ie ję tnem , ja ­
ka p an u je  m ię d zy  ch ło p c a m i a d z iew cz ę tam i.  O d e r ­
w a w sz y  k o b ie tę  od  d o m o w e g o  og n isk a ,  kap i ta l izm
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rzucił  ją w k o ło w r ó t  o gó lnych  in te resów , uczynił 
to je d n a k  nie dla em ancypac j i ,  lecz e k s p lo a to w a ­
nia sił, e k s p lo a to w a n ia  d a le k o  w iększego ,  niż m ęz- 
kich. O b o k  tego  pos ta ra l i  się, ab y  w sze lk ie  p ra w a ,  
w sze lk ie  z a p o ry  m ora lne ,  ek o n o m icz n e ,  po lityczne,  
p ra w n e ,  czyn iły  z kob ie ty  n iew o ln icę  w  pożyc iu  
m a łżeńsk iem . N io są c  n a  so b ie  ła ń cu c h y  p rzeszłości ,  
k o b ie ta  je s t  w y n isz c z o n ą  c iężką p racą .  A ta  p raca  
s ta ła  się o b e c n ie  dla niej p o d w ó jn ą ,  bo  ko ło  d o ­
m o w e g o  g o s p o d a r s t w a '  i d la k a w a łk a  ch leba  p o  za 
p rog iem  o g n isk a .  P ra c a  o p ła ca  się  kobiecie  b a rd z o  
m a ło ,  niby ja k o  sile m nie jszej,  niż m ęzka , lecz czy 
to  s łu sz n e ?

M a cie rzyńs tw o ,  je d n a  z na jp o w a żn ie jsz y ch  o g ó l ­
n eg o  znacz en ia  funkcji w  świecie, s ta ło  się  p o w o ­
dem  tak  e k o n o m icz n y ch ,  jak  f izycznych m ęczarni.

C iężkie s ta n o w is k o  dz is ie jsze  kob ie ty  jest 
b a r d z o  g ro źn e m  d la  d a lsz e g o  ro z w o ju  ludzkości ,  
W ś r ó d  walki je d n a k  o w o ln o ść  bytu , św ita  d la  k o ­
b ie t  dzień  n o w y . P o d  uc isk iem  kapita l izm u, ogó ł 
inteligencji dąży  ku tem u, by  ulżyć kob iec ie ,  by 
p ra w n e ,  ek o n o m icz n e ,  m o ra ln e  w reszc ie  o k o w y  zru- 
cić! B ędzie  w ięc  m og ła  w te d y  k o b ie ta  rozw ijać  się 
f izycznie  i u m y s to w o ,  ja k  to już by ło  w  czasach  
p ie rw o tn e g o  ko m u n iz m u .

P ra g n ą c  uk ruc ić  p ie rw o tn e  m ieszan ie  się k rw i 
i og ran ic zy ć  zak res  s to s u n k ó w  p łc io w y ch ,  b a r b a ­
rzyńcy  nie znaleźli na to  in n e g o  s p o s o b u ,  jak  p o ­
dział.
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N ależy  p rz y p u sz c z a ć ,  że in ic ja tyw a w  tym w y ­
p a d k u  należa ła  do  kob ie t ,  o b o s trzy ła  ona i w z m o ­
cni ła  spec ja l izac ję  funkcji .

P o d z ia ł  ten w id z im y  w  o b rz ę d a c h  religijnych 
i w  języku, w, p ry w a tn y c h  za jśc iach  sp o rn y ch  e t c .1).

Z a jśc ia  te sp o rn e ,  p o p r o w a d z i ły  w  rezu ltac ie  
k o b ie tę  w  o k o w y  n ie w o ln ic tw a .

Lecz an tag o n iz m  ty p u  n a jn o w s z e g o  nie s k o ń ­
czy się zw yc ięz tw em  jednej p łc i n a d  d rugą ,  p o n ie ­
w a ż  o b y d w ie  s t ro n y  w a lc z ą  z kap i ta l izm em .

S ądz ić  należy, że  w a lk a  ta sk o ń c z y  się w o ln o ­
śc ią  klasy  ro b o cz e j ,  tj. o d p o w ie d n ie m  u n o r m o w a ­
niem s to s u n k ó w  m aterja lnych .

T e c h n ik a  w  p rze m y ś le  dąży  ku  pracy  je d n e g o  
typu ,  p ra g n ie  zn ieść  specja l izac ję ;  tym s p o s o b e m  
d a  je d n o  p o le  tak  d la  kob ie ty ,  jak  i dla m ę żc zy ­
zny. Z ch w ilą  z r ó w n a n ia  p o d  k aż d y m  w z g lę d e m  
k o b ie ty  z m ężczyzną ,  n as tąp i  c z a s  n iezw yk łego  
r o z w o ju  f izycznego  i u m y s ło w e g o  p o s tę p u .  Jaki 
będ z ie  w ó w c z a s  s to s u n e k  kob ie ty  i m ę żc zy z n y ?

M o ż n a  p rz y p u sz c z a ć ,  że s k o r o  u m ężczny  s i l­
niej jes t z a w s z e  ro zw in ię ty  in s ty n k t  z a c h o w a n ia  
rodza ju ,  p o s ta ra  on się  w o b e c  k o b ie ty  u jaw nić  ca łą  
s w ą  w a r to ść  tak  fizyczuą jak  u m y s ło w ą ,  ab y  p o d b ić  
jej serce.

') A. W. Howit mówi o częstych utarczkach między 
australczykami kobiet i mężczyzn jednego i tegoż klanu 
(rodu) pow odem  bywało np. zabicie przez kobietę zwierzę­
cia, należącego do mężczyzny i odwrotnie.
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M a c ie rz y ń s tw o  i miłość; d o z w o lą  kob iec ie  p o ­
n o w n ie  za jąć  to  w y so k ie  s ta n o w isk o ,  jak ie  miała 
w  p ie rw o tn y c h  cz asach ,  a  o k tó rem  tyle p o s i a d a ­
m y w s p o m n ie ń  w  le g en d a ch  i m ytach s ta ro ż y ­
tnych  w ie rz eń .

X
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